PROTOKÓŁ NR 30/2009
ZE WSPÓLNEGO POSIEDZENIA KOMISJI SPOŁECZNEJ I KOMISJI GOSPODARCZEJ, KTÓRE ODBYŁO SIĘ W DNIU 13.07.2009 R. 

Posiedzenie Komisji o godz. 16.00 otworzył, a następnie prowadził w zastępstwie nieobecnego Zastępcy Przewodniczącego Komisji Społecznej Roberta Glinieckiego, radny 
Arkadiusz Zając. 

W posiedzeniu wzięło udział trzech członków Komisji Gospodarczej (lista obecności stanowi załącznik nr 1 do niniejszego protokołu) oraz trzech członków Komisji Społecznej. 
           W posiedzeniu udział wzięli również: Burmistrz Miasta Ryszard Dąbek, Sekretarz Miasta Janusz Kosecki, Skarbnik Miasta Barbara Krzyżanowska, kierownik Referatu Gospodarki Komunalnej, Przestrzennej i Inwestycji Janusz Kaczyński oraz kierownik ZGM Roman Jerkiewicz. 


Tematem spotkania było omówienie projektów uchwał na najbliższą sesję Rady Miejskiej. 


Informację z działalności Przychodni Rejonowej w Skórczu w roku 2008 oraz 
w pierwszej połowie  roku 2009 przedstawił Likwidator Przychodni Rejonowej Janusz Kosecki. 
Z uwagi, iż Radni otrzymali informację na piśmie odstąpiono od jego omawiania. 

Piotr Szachta: Tam zostało z przychodni 100 tyś. zł 

Janusz Kosecki: Tam zostało mniej. 

Piotr Szachta: Miało to być przeznaczone na ośrodek zdrowia. 

Burmistrz Ryszard Dąbek: Znaczna część tych środków została przeznaczona na remont. 

Janusz Kosecki: 96 tyś. w półroczu, to były pieniążki związane z remontami i wypłatą wynagrodzeń. W tym roku było to siedemdziesiąt kilka tysięcy. 

Piotr Szachta: Uzbierało się przez kilka lat. Mówiliśmy o pieniążkach, które zostawiła Pani doktor Włuka. Tam było 100 tyś. co ja pamiętam. 

Janusz Kosecki: Tak. 

Burmistrz Ryszard Dąbek: Proszę zauważyć, że kierownikiem był jeszcze Pan Andrukajtis. Były prowadzone prace remontowe, wymienione zostały wszystkie okna, kaloryfery, zrobiony remont łazienek, rejestracja plus malowanie.  

Piotr Szachta: Ja rozumiem.

Burmistrz Ryszard Dąbek: To wszystko szło z tych 100 tyś. zł. Nie wiem jaki był rzeczywisty koszt tego remontu, ale to jest do sprawdzenia. Jeśli taką informację oczekujecie to ona będzie. Te środki co zostały to są z bieżącej działalności Przychodni na przestrzeni ostatniego czasu.

Piotr Szachta: Czyli to się zaoszczędziło przez te pół roku? 

Janusz Kosecki: Kapitał był zgromadzony od lat dziesięciu. 

Burmistrz Ryszard Dąbek: To cały czas było w obrocie. Dotacje na działalność Przychodni wpływały zwykle z opóźnieniem. 

Piotr Szachta: Remont był zrobiony, ale pieniążki zostały.


Janusz Kosecki: Po rozliczeniu i zapłaceniu wszystkich faktur zostało ponad 70 tyś. 

Arkadiusz Zając: Ja myślę, że jeżeli pieniążki zostały to dobrze. Teraz jest nowy właściciel i będzie remontował ze  swoich. 


Projekt uchwały w sprawie odwołania Rady Społecznej SPZOZ Przychodni Rejonowej w Skórczu przedstawił Burmistrz Miasta Ryszard Dąbek. 


Mirosław Ossowski: Ja już poprzednio się pytałem. Chodzi o to że taka Rada Społeczna jest w Starogardzie. Czy jak będą nowe Rady powoływane czy będziemy mieli swojego przedstawiciela? Czy to zależy od nas? Czy nasza społeczność będzie miała swojego przedstawiciela? Powinniśmy mieć  swojego przedstawiciela. Będzie powoływana nowa Rada i Pani Płaczek ma kilka Przychodni w powiecie i nasza społeczność powinna mieć swojego przedstawiciela i dbać o sprawy Skórcza. 


Janusz Kosecki: Myślę, że nie mamy możliwości tam zaistnieć.

Mirosław Ossowski: Teraz.

Janusz Kosecki: W ogóle. 

Burmistrz Ryszard Dąbek: Rada Społeczna nie ma takiej mocy sprawczej. 

Mirosław Ossowski: To w ogóle czy są potrzebne i czy jest sens ich powoływania. 

Burmistrz Ryszard Dąbek: Z ustawy wynika jakie są uprawnienia i kompetencje Rady Społecznej. Musimy zajrzeć do  ustawy i sprawdzić te zapisy. Sprawdzimy jaki jest regulamin i zasady wyłaniania składu osobowego Przychodni Lekarskiej w Starogardzie Gd. 

Arkadiusz Zając: My jako Komisja Społeczna możemy złożyć wniosek i zaprosić Panią Płaczek i porozmawiać na temat Przychodni.  Myślę, że na koniec sierpnia czy we wrześniu. Jest wiele pytań i nie znamy odpowiedzi. 

Następnie Arkadiusz Zając przeprowadził głosowanie nad przyjęciem powyższego projektu uchwały. Wynik głosowania był następujący: 

- „za” – 3

-„przeciw” – 0

-„ wstrzymujących się” – 0.


Projekt uchwały w sprawie zmian w budżecie Gminy Miejskiej Skórcz na 2009 rok przedstawiła i dokładnie omówiła Skarbnik Barbara Krzyżanowska.


Burmistrz Ryszard Dąbek: W głównej mierze środki, o których mówimy przeznaczone są na remont ul. Asnyka. To jest ulica poprzeczna do ul. Wojska Polskiego. 
To nie może być realizowane jako inwestycja tylko jako remont. Mamy uzgodnienia z firmą, która realizuje ul. Wojska Polskiego. Złożył ofertę, która jest do zaakceptowania. Na końcowym odcinku tej drogi będą płyty jomb, gdyż tam przewidziana jest kanalizacja. 

Piotr Szachta: Ja cały czas wycofywałem się z Ogrodowej tam jest coraz gorzej, tam jest tragicznie. Apelował bym, aby się tym zająć. Tam trzeba wyrównać koło Muchowskiego, bo i tak w najbliższej przyszłości nie będzie robiona kanalizacja. 

Gerard Reimus: Jakie Pani ma tam jeszcze przesunięcia? 

Barbara Krzyżanowska: Na opracowanie planu zagospodarowania , chodzi o te tereny pomiędzy ul. Hallera, Wysoka i wschodnia granica administracyjna miasta i to jest 
50 000 zł. Wykonanie prac odwodnieniowych polegających na połączeniu kanalizacji deszczowych z ul. Wrzosowej do ul. Szkolnej i przykanalika na ul. Grzybowej. 

Piotr Szachta: Tam nie ma połączenia? 

Burmistrz Ryszard Dąbek: W ul. Wrzosowej jest studnia i od ul. Wrzosowej jednocześnie włożono cały ciąg odwodnienia, ale nie zostało to skończone. Nie ma tam odejścia. 

Piotr Szachta: Tam też ich zalewało. 

Burmistrz Ryszard Dąbek: Musimy to szybko zrobić. 

Barbara Krzyżanowska: Następnie jest zmiana w limitach wydatków na wieloletnie programy inwestycyjne. Składamy wniosek do PROW na budowę kanalizacji sanitarnej etap IV i V. Musieliśmy wyłączyć wartość przyłączy i zmieniona jest kwota kosztów kwalifikowanych. Realizacja jest na lata 2010, 2011 i 2012. Takie są proponowane zmiany w budżecie. 

Gerard Reimus: Pan Burmistrz chce tu dożywotnio siedzieć czy co? 

Janusz Kaczyński: Panie Radny my to robimy dla miasta. 

Gerard Reimus: Dla miasta. 


Projekt uchwały w sprawie zaciągnięcia kredytu długoterminowego i kredytu krótkoterminowego na budowę kanalizacji sanitarnej z przebudową sieci wodociągowej 
w mieście Skórcz – etap III przedstawiła i dokładnie omówiła Skarbnik Barbara Krzyżanowska.


Mirosław Ossowski: Ile nas tam jeszcze będzie brakować do 60 %. 


Burmistrz Ryszard Dąbek: Wszystko jest na etapie planowania. W tej chwili przed podpisaniem umowy na dofinansowanie w ramach RPO. Musimy pokazać źródła sfinansowania tej inwestycji co do kosztów wynikających z kosztorysu inwestorskiego w tej chwili. Po wyłonieniu wykonawcy i rozstrzygnięciu wykonawcy, kiedy będą rzeczywiste koszty to sytuacja w jakiś sposób się zmieni. Liczę na to, że będą to mniejsze koszty niż to wynika z kosztorysu. Konieczne jest dlatego podjęcie tej uchwały. Ja chcę tu wyraźnie powiedzieć, że weźmiemy kredyt jeśli będzie to ostateczność. Jeśli w kasie nie będzie pieniędzy to będziemy sięgali po ten kredyt i szybko go oddawali. 


Mirosław Ossowski: Możemy dostać mniej, czy kredyt będzie większy? 


Barbara Krzyżanowska: Mniej dostaniemy, jeżeli wartość naszego zadania będzie mniejsza. 


Janusz Kosecki: Tak jak w schetynówce.

Burmistrz Ryszard Dąbek: To się procentowo liczy od wartości kosztów kwalifikowanych. Okazuje się, że koszty przyłączy są środkiem niekwalifikowanym. Przed nami będzie podjęcie decyzji jak będziemy tę inwestycję realizowali, czy na wzór Osiedla Leśnego czy odstąpimy od przyłączy, gdyż faktycznie jest to zadanie właścicieli nieruchomości, obowiązek podłączenia się do sieci. Zadaniem gminy jest zrobienie sieci i przykanalików do granicy nieruchomości. 

Gerard Reimus: Przecież ostatnio płacili ludzie na Osiedlu po półtora tysiąca. 


(nagranie niezrozumiałe)


Gerard Reimus: Co to za polityka? Jak robić to kompleksowo. 

Roman Jerkiewicz: To nie jest wcale takie proste. Gmina nie może sfinansować.

Gerard Reimus: Ja nie mówię, że gmina ma to sfinansować, tylko zrobić, żeby ludzie zapłacili. 

Roman Jerkiewicz: A ile mają zapłacić? 

Gerard Reimus: To trzeba to sobie ustalić. 

Roman Jerkiewicz: To nie jest takie łatwe. Jeden będzie miał 60 metrów przyłącza, a jeden 3 metry. 

Gerard Reimus: To jest niesprawiedliwe. 

(nagranie niezrozumiałe)

Arkadiusz Zając: Ale ten co ma 5 metrów to za mapkę tyle samo płaci. 

 (nagranie niezrozumiale)

Roman Jerkiewicz: To jest szerszy problem, z którym mają kłopoty inne gminy, to jest problem prawny. Kto ma i w jaki sposób to przyłącze zrealizować? Przepis mówi, że przyłącze ma zrealizować właściciel nieruchomości. Jeżeli zawrze umowę cywilną na temat zrealizowania tego przez gminę, to musi się liczyć z tym że to będzie policzone i zapłacone. Ale uśrednione też nie może być, ale jakie faktycznie są metry. 

Gerard Reimus: Tu każdy z nas coś posiada, nie trzeba nam klarować. 

Burmistrz Ryszard Dąbek: O ile dobrze pamiętam koszt wynikający z opracowania kosztorysu tych przyłączy  to było koło 400 tyś. zł. 

Janusz Kaczyński: Trochę więcej, 526 tyś. 

Gerard Reimus: Jak to nie będzie zrobione, (nagranie niezrozumiałe),  to tak nie może być. 

I co dalej? 

Roman Jerkiewicz: Albo kijem albo pałką. Nie wiadomo w co tu wbrnąć. 

Burmistrz Ryszard Dąbek: Będzie musiała być podjęta uchwała przed ogłoszeniem  przetargu na wyłonienie wykonawcy. W przetargu musimy określić wszystkie przedmiary. 

Gerard Reimus: To jeszcze daleka droga, bo ze starostwa ciągle te samie kwity przychodzą. 

Mirosław Ossowski: A kiedy planowane jest fizyczne rozpoczęcie inwestycji? W tym roku?

Gerard Reimus: Ale. 

Burmistrz Ryszard Dąbek: Ja mam nadzieję, że jeszcze w tym miesiącu, albo najpóźniej do 15 sierpnia będzie podpisana umowa z Marszałkiem na dofinansowanie w ramach RPO i to nam otworzy możliwość otworzenia przetargu na wyłonienie wykonawcy. 

Gerard Reimus: Zanotuję sobie. 

Burmistrz Ryszard Dąbek: Według mojej wiedzy umowy podpisywane są dwa razy w miesiącu. Jeden z terminów tj. 30 lipiec. Nasza dokumentacja jest sprawdzana u 
Marszałka przez ekspertów. Jeśli ekspert się wyrobi i przedłoży to być może 30 lipca ta umowa będzie podpisana. Jeśli nie to będzie koło 15 sierpnia.

Mirosław Ossowski: Jak długo przetarg? 

Burmistrz Ryszard Dąbek: 30 dni.  

Mirosław Ossowski: Czyli mamy 15 września, czy to już zdecydujemy kto?

Burmistrz Ryszard Dąbek: Jeszcze jest czas na protesty, odwołania. 

Roman Jerkiewicz: Ta zima to nie jest zima. 

Mirosław Ossowski: Czy w październiku mogłyby rozpocząć się prace?

Burmistrz Ryszard Dąbek: Mi naprawdę zależy żeby jak najszybciej to zrobić, póki rynek nie jest jeszcze napełniony. Jeszcze to wszystko nie ruszyło. Wiosną będzie większa podaż i automatycznie koszty pójdą do góry.  W tym kierunku zmierzamy i zasadne jest podjęcie uchwały o zaciągnięciu tych kredytów. 

Gerard Reimus: My tego nie głosujemy. 

Burmistrz Ryszard Dąbek: Poproszę o zmianę w porządku obrad i ta uchwała będzie zaraz po zmianach w budżecie. 


Projekt uchwały w sprawie zmiany uchwały Nr XIX/105/2008 w sprawie zatwierdzenia taryf dla zbiorowego zaopatrzenia w wodę i zbiorowego odprowadzania ścieków przedstawił Kierownik ZGM Roman Jerkiewicz. 


Roman Jerkiewicz: Złożyłem wniosek o przedłużenie obecnie obowiązujących taryf z powodów formalnych, gdyż zbyt dużo jest niewiadomych żeby tak sobie dokładnie określić cenę która by miała  być w przyszłym roku. Najistotniejsza rzecz wiąże się z zamknięciem składowiska  odpadów. Jeśli chodzi o kanalizację to będzie miało znaczące oddziaływanie. Po rozpisaniu przetargu będzie wiadomo ile będzie kosztowało usuwanie osadu ściekowego. Na dziś nie wiemy. To jest między 300 a 350 ton rocznie. Trzeba to wywieść. 

Piotr Szachta: To jest to co ciągnik czasem rano wiezie. 

Roman Jerkiewicz: Według takich luźnych szacunków może to spowodować wzrost ścieków netto o 5 gr na każdym metrze. To będzie trzeba wywozić. 

Piotr Szachta: A gdzie to będziemy wywozili. 

Roman Jerkiewicz: Nie wiem. Najprostszym sposobem jest ogłoszenie przetargu na usuwanie tego. 

Piotr Szachta: A są firmy zajmujące się tym?

Roman Jerkiewicz:  Te wywożące śmieci. Można by było do Starogardu, ale czym ciągnikiem. Byśmy musieli mieć dwa kontenery z nośnikiem.

Gerard Reimus: A jak byś ten kontener wstawił?

Roman Jerkiewicz:  No są takie kontenery.

Piotr Szachta: To jest coś takiego jak złom wożą? 

Roman Jerkiewicz:  Są takie mniejsze. ok. 3 ton. To na pewno będzie trzeba rozstrzygnąć w drodze przetargu. To mi imituje w celu ustalenia realnych kosztów. To będzie dosyć duża pozycja kosztowa i od nowego roku będą inne taryfy. 

Burmistrz Ryszard Dąbek: W tym momencie takie rozwiązanie jest korzystne dla mieszkańców miasta, którzy płacą za zrzut nieczystości. Jak będą nowe taryfy to stawki będą większe, zarówno jeśli chodzi o ścieki jak i o wodę. Cały czas zaopatrzenie w wodę jest na minusie. 

Piotr Szachta: Teraz mokry rok był to całkiem. 

Roman Jerkiewicz: Taniej to już nigdy nie będzie. Są wprowadzone nowe przepisy. Jednego roku wszedł przepis dotyczący jakości wody. Minister Zdrowia zaostrza parametry tych pierwiastków, które tam mogą być. W tej chwili mamy duże problemy z utrzymaniem jakości wody, wręcz natychmiastowo trzeba dokonać złóż odmanganiaczy i wymiany dysz filtrujących. Są problemy z manganem, nie możemy utrzymać standardu jakościowego narzuconego przez Ministra. Są przekroczenia i na tę okoliczność sanepid wyśle decyzję. Jakieś rozwiązania muszę tu zaproponować by to przeskoczyć. 

Piotr Szachta: Nas czeka remont całej przepompowni.

Roman Jerkiewicz: No tak modernizować trzeba będzie, ze względu na wiek tych urządzeń. 

Mirosław Ossowski: Ile lat ona pracuje? 

Roman Jerkiewicz: Ponad 30.

Mirosław Ossowski: A remonty takie jakieś były robione?

Roman Jerkiewicz: Tylko doraźnie. Nigdy nie było takich okoliczności ani pieniędzy. 

Burmistrz Ryszard Dąbek: Dziś pan kierownik złożył pismo na moje ręce, w którym to wnioskuje o sfinansowanie zakupu filtrów i dysz filtracyjnych oraz żwirków kwarcowych., żeby poprawić jakość wody.

Mirosław Ossowski: Jaki to jest koszt?

Burmistrz Ryszard Dąbek: To jest koszt rzędu 10 tyś. zł. Oczywiście środków w budżecie na ten cel nie ma, więc póki co Pan Kierownik będzie musiał to sfinansować ze środków własnych, a my później zastanowimy się co z tym zrobić. Ja generalnie stoję na stanowisku, że woda i kanalizacja powinna się samofinansować. Jeśli mówimy o stacji uzdatniania wody to temat ten stanie się tematem bardzo poważnym. To jeszcze cały czas funkcjonuje, ale może dojść do sytuacji, że będzie gorzej. Trzeba o tym myśleć z pewnym wyprzedzeniem, a nie czekać aż się spali.

Gerard Reimus: Ale my tu mamy przegłosować taryfy Panie kierowniku, ale jakie? 

Roman Jerkiewicz: Te które są. 

Burmistrz Ryszard Dąbek: Dlatego, że uchwała dotychczasowa obowiązuje do 
31 sierpnia. 

Następnie Gerard Reimus przeprowadził głosowanie nad przyjęciem powyższego projektu uchwały. Wynik głosowania był następujący: 

- „za” – 3

-„przeciw” – 0

-„ wstrzymujących się” – 0.

Roman Jerkiewicz: Zasygnalizuję Państwu jeszcze jeden problem. Oczyszczalnia jest wybudowana niedawno, 7 lat temu. Jest taka jedna trudna rzecz. Jest jeden ciąg technologiczny, jeden zbiornik technologiczny, jeden biologiczny itd. Jest historia pisków i dostają się do komory biologicznej. Ten 7 rok jest najlepszy. Tam trzeba zajrzyć i wyczyścić. To jest bardzo istotny koszt, bot trzeba zatrzymać całą oczyszczalnię. My nie mamy innej alternatywy. 

Mirosław Ossowski: Czyli co szamba wracają? 

Roman Jerkiewicz: Potrzeba po prostu rozpracować i ogłosić przetarg na bardzo szybkie zrobienie. Ale jak jest szybko to jest drogo. 

Mirosław Ossowski: Ale budując oczyszczalnię było wiadomo, że coś takiego będzie trzeba zrobić i nikt tedy nie pomyślał o takiej sytuacji. 

Roman Jerkiewicz: Projektant mówił i wskazywał by były po dwa ciągi po 400 m3 na dobę, ale ze względów finansowych  zrobiono jeden 800 metrów. Teraz mamy taki problem i nie ma jak tego zrobić. To jest duży wydatek. 

Mirosław Ossowski: Ale to będzie się powtarzać

Barbara Krzyżanowska: A jaki to jest koszt?

Roman Jerkiewicz: Ok. 130-150 tyś. 

Burmistrz Ryszard Dąbek: Ale budowy?

Roman Jerkiewicz: Nie, czyszczenia. Trzeba wymienić te wszystkie membrany, jedna kosztuje 20 zł, ale ileśset tam jest. Trzeba to wszystko odmulić, wyczyścić zbiornik, zakonserwować, pęknięcia betonu uzupełnić, wymalować, w tym jest wywożenie gdzieś do oczyszczalni napływających ścieków. Możemy się umówić, że taką informację się da na jeden dzień, ale na dłużej to sanepid się nie zgodzi. 

Piotr Szachta: To nawet nie tylko my, ale gmina jest teraz podłączona. 

Roman Jerkiewicz: Są możliwości buforowania, ale… Jak była ostatnia ulewa to oczyszczalnia przerobiła 850 metrów, a ścieków jest 400. To taki sygnał na przyszłość.

Burmistrz Ryszard Dąbek: Ale pokazuje skalę problemów, które niestety są. 

(nagranie niezrozumiałe) 

Piotr Szachta: Ja mam też parę spraw. Od strony wysypiska śmieci zalatują przykre zapachy. Prawdopodobnie to się nie bierze z wysypiska śmieci.

Roman Jerkiewicz: Z wysypiska. To jest osad i fermentacja tych odpadów. 

Piotr Szachta: Na drugiej stronie, gdzie kiedyś był skup zwierzyny tam jest boisko, czy by to można było skosić? 

Edmund Brzeziński: Między Śnieżką a fryzjerem. 

Piotr Szachta: Czy na Czereśniowej tam do Pani Podjackiej była wykoszona droga? 

Gerard Reimus: Nic, zero. 

Piotr Szachta: Było koszone tylko kolo Pana Wiklenta. Na ul. Kociewskiej jest dziura w studzience Telekomunikacji. Na wysokości Pani Rzenieckiej, teraz jest taka duża że można tam wpaść. Na ul. Hallera przy domu nr 20 korytka ściekowe są tak podniesione, że dziś bym prawie zęby stracił, bo znowu się potknąłem. One są pionowo postawione przez te ciężarówki. 

Burmistrz Ryszard Dąbek: Jak sami nie poprawimy to ..

Piotr Szachta: No i ta nasza szczęsna Ogrodowa. 

Edmund Brzeziński: I ten chodnik od przejazdu do sklepu. 

Burmistrz Ryszard Dąbek: To jest przy drodze wojewódzkiej.  Co roku udawało nam się porozumieć z Zarządem Dróg Wojewódzkich, robiliśmy pół na pół. 

Gerard Reimus: Ja tak tu czytam Pana Dąbka meni. Co on tak się napracował. 4 lipca na stadionie miejskim odbyła się impreza plenerowa IV Powiatowy Piknik na wesoło i II Biesiada Śląska na Kociewiu. Organizatorami byli Urząd Miasta, Ośrodek Kultury, Starostwo Powiatowe i pijane Kwiaty Kociewia. Panie Dąbek, kto był całym pomysłodawcą imprezy? Kto organizowała prawie połowę pieniędzy? Kto to wszystko załatwił? Pan! Resztę Panu pokażę na sesji. Tak się robi? 

Burmistrz Ryszard Dąbek: A o co Panu chodzi? Oficjalnymi organizatorami tej imprezy były instytucje, o których wspomniałem. 

Gerard Reimus: A pieniądze które Reimus  pozyskał na zespół, na wszystko.

Burmistrz Ryszard Dąbek: Ja nawet nie wiem jakie Pan pieniądze pozyskał Panie radny. 

Gerard Reimus: Pan nic nie wie. Ja Panu na sesji wszystko wyperswaduję. 

Burmistrz Ryszard Dąbek: To bardzo proszę. 

Gerard Reimus: Panu pokaże jak się dziekuje, jak się załatwia. Jak Pan się nie wychował w domu to ja Pana będę teraz wychowywał do końca kadencji.

Burmistrz Ryszard Dąbek: Dobra.

Gerard Reimus: Dowidzenia Panu. 

Gerard Reimus wyszedł o godz. 17.00


Mirosław Ossowski: Ja mam jeszcze jedną sprawę. Ja czytam sobie ustawę o samorządzie gminnym i w paragrafie 31 wójt opracowuje plan obrony przeciwpowodziowej i inne artykuły. Ostatnio mamy wiele wiadomości na temat różnych klęsk. W Skórczu ten problem może wystąpić. Gdyby nastąpiło oberwanie chmury to jest to ogromny problem ze spływem tej wody. Taka sytuacja może się zdarzyć. Chciałbym by Pan Burmistrz przedstawił nam plan działania takiej sytuacji, jak jesteśmy przygotowani i  co możemy zrobić? Powinien być taki plan na wypadek klęsk żywiołowych. 

Burmistrz Ryszard Dąbek: To jest w ramach planu zarządzania kryzysowego. 

Mirosław Ossowski: Czy mógłby nam Pan Burmistrz przedstawić?  Taka informacja jest istotna. Nam też może się coś takiego przytrafić. Przepływ wody pomiędzy Parkiem a Młynem był łatwiejszy. Liczę na łaskę boską w tej materii. To gardło przy młynie jest zawężone. 

Roman Jerkiewicz: Ale tam nie może być przy młynie i woda nie może zalewać człowieka. 

Najbardziej zagrożone są domu przy ul. Hallera, Pani Kleina, Pani Talaśka. 

Piotr Szachta: Czy będzie tam wykaszane? 

Burmistrz Ryszard Dąbek: Szpryca jest w tej chwili koszona od soboty. 

Mirosław Ossowski: Tam jest tylko wąskie gardło pod młynem. 

(nagranie niezrozumiale) 

Roman Jerkiewicz: Od Jana Cichona się zaczyna. 

Burmistrz Ryszard Dąbek: Przy budowy kanalizacji przepust na ul. Sobieskiego ma być wyremontowany. 

Mirosław Ossowski: My mamy na razie ogrom szczęścia. 

Arkadiusz Zając: Na wysokości Państwa Błażek, Mania tam jest ta droga podniesiona i jak jest ulewa to szlaka spływa na podwórko, do garaży i piwnic. 

Mirosław Ossowski: Podobnie mają tam gdzie Dąbrowski mieszka, jaka tam jest ulica? Szkolna. Państwo Ciesielscy też ostatnio wybierali. 

Burmistrz Ryszard Dąbek: Tam chcemy ułożyć płyty i podnieść poziom.

Arkadiusz Zając: Tam proponowali by zrobić tam im wyższe obrzeża tak jak na Hallera. 

Burmistrz Ryszard Dąbek: Na Osiedlu jest deszczówka, ale są wody gruntowe i się zapycha. 

Posiedzenie zakończyło się o godz. 17.15. 

Protokół zawiera 10 ponumerowanych stron maszynopisu i 1 załącznik. 








      Przewodniczący 

Komisji Gospodarczej

       Gerard Reimus

Protokolant: Ewa Karwacka

15.07.2009 r. 
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